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Ż  Krakowa d. 16. Czerwca.
P. Klery,  kammerdy cer cKutuar.egO od 

swego  narodu oi-szczęśfi  wego  Króla Lu 
dwika  X V I ,  który dla szczegulni -yszey  
swey  wierności  do swej,o pr aw eg o  Pada i 
Kró la  oa powszechny sobie zas łuż v ł  sz a 

cunek i który razem  znany i-ist tako autor  
dziennika Lu d wi ka  X V I .  w T e m p I u  i iego 
Famili i ,  p r r i Jidz a ią c  tędy  do M t a w y ,  u 
dzieli ł  jednemu z swoich przyi. icioł  pisa
nego do niego ort L u d w i k a  XVI II  pod- 
chlebnego listu , którego tu wierne tłoma- 

ckente kładziemy.
L is t  Ludw ika X V I I I  do P. Klery po 

sy ia ia c mu k rzy ży k  &. Ludw ika d, 

11 J u lii  1798- 
J żę l iby  co m o g ł o ,  moy kochany Kle- 

r ? ,  p o w i ęk s zy ć  weznoie uczucia iakiemi 
Pr*eięty jestem z powodu nieszczęść domu 
tf>Oi*-go, to ze pewne twe dzieło które w 
iev p°rz* odbieram. Od dawnego  czasu 
s t u k a m ,  nje n io w ję sposobu okazania  Ci 

nadgrodr  , bo usługi iak t«o <e 'w sobie 
Oadgrodę z n a j d u j ą  a j# r ac ie y  z a d o s jc  il

czynienia tw em u sposobow i myślenia t 
przez ozn akę z a s z c z y t ó w ,  która by za 
ś w iad cza  ła i Iwonę o d w ażn ą  w ie rn o ś ć ,  i 
w dzięczność * m e j  strony. M niem am  i i  
iuz doszedłem  zam iaru mego.

Hasło orderu S. L u d w ik a  przez się 
o zn acza  ze Lud w ik X IV  ch cia ł  m ieć teo- 
order nadgrodę m ę -tw a.  Jeż.di g o  sz c z e 

g ó ln ie j  p r z e z n a c z , ł  w o y s k o w y m  zas łu 

g o m , to zaiste 12 n.iyza«kom itszt '  d o w o d y  
le y  pnoty , którey on ch cia ł  częb‘« s w o ię  
o k a z a ć ,  ści^gai^ się b lizey do staniA w o j 
skow ego. L e c z m o g łż e  pi zew idzteć, loV k t ó 
ry  wisia ł nad iego następcam i? Niemo iey  
okazałeś m ęstwa w  więzieniu du Tem ph  ’ , 
ile ie okazać może w oiow nik g a r d z ić  souer * 
cią w polu s ła w y .  G d y  Cię więc p r z y w o -  '  
ływ aitf do o zd ob y  które m ęstwu za  nad- 

grodę s łu ż y ,  w  oiczym  die uchybiam  d u

chow i t.-go tak szlachetnego postanowienia. 
t  ło w » t b y «  jż cię na ryc erza  w łasn y  r 

ką nie p asu ię , g d yb ym  niemyslał i e  dar 
m o y , i w tyni u Ciebie cenę z n a jd z ie

z w ię k s z o n y ,  i e  ci p ow ierzony  od  brata-
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meso będzie. A L ud w ik  X V I  z przvs!e A  
w Mór m go własne cnoty umieściły , po 
chw>Ii dwocli braci u czu cia ,  wielbiące 

s i ztgłilniey tego * poddanych , który ie- 
m u ,  -i ż# c? o końca  tyło d o w odo w o k a z a ł  
pmy«>iązaDia , na wszystkie^usługi p cśw ię

C O D '  J»0 .

Bądź p e w n y ,  rnoy kochany  K l e r y ,  o 

moim ku tobie zawsze  pr zychylnym sercu,
Ludw ik.

7. Ląubachu d. g. Czerwca.
O to  jest mo w a  d y w jz y y o e g o F r a n c u z :  

jenerała Bernadotte, aa którą 328 offieyero w 
armii P ian cuzkiey  się pisało, powiedziana 

w r a d z i e '5 ó o  w P aryżu , (T ło m a czo n a  z 
W  łoskiego. ^

" J u ż  blisko to  la t , ia k  słuchając głosu 

o y c z y z n y ,  i dba uratow ania  oney wysta- 
v  ialiśmy nasze ż y c ie  bez boi-tźni na nie 
b e ip iecreń -t  »o , bo zapew niliście n a ? ,  i e  
w  teraź iie y s zy rn  położeniu rzeczy idzie o 

t t c i  cśIiiv cść L ranCuzkie^o narodu i ca łey  
lu d z k o ś c i ; rr,v w am  też w ierzy li .  Z a p e w 
niliście nas duley iż szlachta i duchow ień
stwo p rze c iw  tey szczęśliw ości czyn ię  dla 
u tr z ym a n i a  sw yc h  praw i p r e r o g a ty w ;  i 

toś my w am  w ie rzy l i ,  Nakóniec za p fw -  

niliśr^e nąs , ż« res/ta ludów  uzbraia się 
p r z e c iw  nam , grozi nas bronię sw oią  p o 
g n ę b i ć  i żeście im dla tego woyrtę w ypo- 
1 n ied zie l i ; w ysz liśm y przeciw nim i prze 

z w y c ię ż y l iś m y  ich. _  T e r a z  przyszła  na 

nas koley  , żebyśm y z wami m ó w i 
li , 2 w a m /  się porachow ali ; żądali
od was obiaśuirnia względem  niehtó 
r y c h  w y r o k o w ,  i oraz udzielili wam  
w o la p  i otw arcie  naszycb m yśli.  Z g rom a
dzeni tu , iestsśmy komm eodantam i o w e y  
srmii' , k tó r ą  ia mam honor d ow od zić ,  

laśaiycie  nam ; co w y  przez s ło w a:

”  rato w ać o y c z y r n ę , ,  rozumiecie? B o  k le ż  
ią bardzisy z niebezpieczeństwa w y r w a ć  
m o ż e ,  kto ią rato vać , iak arm ia? Z a m ia 
rem n a s iy m  b r ł o  w yrnodt na nit-przyia* 
cioła.ch naszych chw alebn y dla nas pokoy 
i uprzątnąć w szelkie z » w ady do szczęśli
wości. dobrźe m /ślących  o b y w a t e l i .— M y 
dopełniliśmy iak n a y ś . iś le y  naszych po- 
winuosci , doptłnfliżeścte w y  ich i w asz 
d yrek toryat  także ? G d z F s z  jest pokoy, 
któryśtny p ozyska li?  U z y w a ż  naród F ra n 
cuzki o w e y  i ip rag uio iey  i po tylu burzach 

nader potrzebney sp.,okoyności ? M ażem ysz 
iuz z d o b fte  naste laury złoź ć aa  } nie 

naszych fam iliy ,  i u ż y w a ć  po departam en
tach nadgrody szacuriku i w dzięczności , 
która się za uczyntoue szczęśliwie i wier- 
nie w y słu g i  o y c z y m ie  od dzw ua n a le ż a 
ła  ?__ O b y  w a tt le  P ra w o d aw cy  ! nie m oże
m y ,  nie w y p a d a  nam nawet d łu żey  mil

c z e ć :  głos naszego sum ienia, głos naszych 
praw i pow szeebua twola loiid-trzy wyma< 
gaią koniecznie innego porządku rzeczy, 

P ok o y  b y ł  zd o b y ty  i mógł b y d ź  zro b io n y ;  
lecz W y  nie chcieliście go u k o ń c z y ć ,  bo 
d y r e k to r y a t— k a żd y  to widzi _  niechciał go 
p rzyiąć . Ostatnie w asze w y r o k i  w p lą ta ły  
Bas w w ieczną w o v n ę . P rzyb y liśm y  tu 
pow iedzieć teraz w głos praw dę i nic nie 
zataić , co do niey rn leży .  G rc ż ą c a  b u 
rza Ust bliższą w y buchnienia , d i ż <  li rozu- 
mieć można ; m ęttw o  o ż y w ia  ieszcze w 
praw dzie  wasze armie , ale zap a ł  opus’cił 
ie ; nieukonteniow anie siało się powszech
nym . — Z n a c ’ nieysza c»ęść w ybranego 
w o ysk a  skłonnieysza iest do w alczen ia  
przeciw w a m ,  niżeli za wam i. Mow-ię do 
w a s  z otw artością  rzetelnego cz ło w ie k a  , 
z a p s w n ia ią c ,  i t  w tych  okolicznościach 
za pom yślność naszego oręża  rę czy ć  sobie
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nie u f a m ,  zw ła s z c z a  ieżeli korpus K o n i 
usza pr zec ie  nam stan>e. Znane wa m  są 
dobrze klęski tergirsisysiey n o w . y  w o y  
ny,  iesteśmy w e wszystkich punktach po 

bici , i — ws tydzę  się pow t o n y c  _  wsiądz ie  
przezwyciężeni .  — Kie r oz u na ey c ie ,  Ob» 
watele P raw o d aw cy  J i i  nas»a stateczność 
potrafi poniesione w tey  no we y  woynie 
klęsk i ,  u  c«  u iak w  p r te s i ł y c h  nedgro- 
d u ć .  W e  wszystkich  na sz y ib  przedsię
wzięciach ssuią się nieszGięś:ie za nie 
szczęściem. W e i o w a k y  nasi la  pełt.’ nie- 
ukontentowania i dobra ich chęc zniknęła.  
Kie  masz między  natri  o c h o i n i k o w , g c y ż  
do ich o b o w i ą z k o w  potrzeba ich gwałtem 
przymuszać .  Położenie nakzytb nie
przy jac ió ł  znayduie się w przec iwnym 
od nas stosunku . oni werbuią ludzi  do 
służby w c y s k o w e y  6ez przymusu , gro
madzą się z ł a t w o ś c i ą ;  maią kcznyeh i 
potężnych sorzymierzeńcow , k tórzy  ich 
pieniędzmi i woyskiem zasilaią.  Pówsze-  
chny zapa ł  zag rze wa  N i e m c ó w ,  Rofisya- 
n o w ,  Angl ików,  W ł o c h o w ,  O i to m a no w,  a 
n a w e t - F r a n c u z ó w  do zupełnego zniszcze
nia naszych planów,  naszego mniemanego 
b y t u ,  na które to plany z obrrydzeoićtn 
patr ią .  Coż  wstrzyiruie  co  tego momen 
tu H.-Iweckie ludy odłączenia  się z nasze-'  
mi nieprryiaciołmi  , icżeli  nie p rzy to m 

ność naszych sił w S z w a y c a r y i ,  fctóremi. 
Podciągnęliśmy równie S z w a jc ar sk ie  kan
o n y  pod ko otr yb uc yą  ? Nie o ć z y w a ż  się 
,,sz w Sz wabi i  i Cy ss lcinn  nienawiść i zem-
Ct >

* Przeciw nam ? Nie s ą i  nieprzyjaciele
n a s l i gdzie ty lko  w ta rg n ą ,  iako o sw o b o

T i bo żkowie  p r zy y m o w a n i  ? A ia- 
kiż dla ną« t ^ f o j  w takl|? rał je  ? 0 i0

brzydzenie , sromotny w s iy a  i nacon.ee 
smier'-. j -  L e c i  po wiedzmy  sobie be* o-

3 a
gro dk i ,  żeśmy sami B3 to wszystko  zas łu
ży l i :  iako nar iędz ia  dyrekt ;r>atu w y k o 

nal iśmy wiernie iegb rozkazy ,  i t  oafeoniec 
pokaza ło  się z skutku,  rz to wszystko  c o 
śmy inuf-ni ;m iego i z ie^o rorkiaib przy- 
rzekl i ,  czystym b y ł o  kłamstwem ; prZjAha- 
ni n a u i ie go  k o m m il sa rz e , «nali ie go pla

ny , cny tylao nic o nich nietkżcfdtieli.
Z tąd więc po ch o dz i , tt my,  _  czwiąC g ł ę 
boko tę gorzką sromoię _  w óci  ai h  JadoW, 

któreśmy mimo nas ze j  w<ili o s z uk iw al i ,  i 
któreśmy dawnsey p idz iwimiem najztitiia- 
li, iako narzędzia zwodnictwa  Ucnodz'ć ft-u- 
s iemy. Uw-caaią nas iako s p r a w c ó w  i 
w y k o n a w c ó w  nieznośnych okrucieństw , 
które nam żadnego zysku , ani pożytku  
nieprzyoosza;  u ż a l a j ą  nas i;-fcj s f r«tveow 
Wjdzierstty i ro ib c l ow  , brzydzą  » ę  r s .  
mi iako podłemi oszustami i wiarołsncea 

mi bez pr zykłądo.  Ubiegając srę za z w y 
cięstwem rożpuści l iśmy wę dzid ła  01*12 im 
namiętnościom, a  rozwolnieni* cbyaieaicw 

posunęliśmy do n a y w y zs ee g o  itWpfliu B e 
szta nawet  wsze lk ie j  klaf*y cztrazkow , 
będaće p i z y  naszey a trri i ,  pr/y ł uzy ł j  się 
do ściągnięcia przeciw nam pc w sie.ebjtrey 
nienawiści  podbitych prze* nas I r ć c w .  
Ż ł e  wasze pot,tępo * a-nie rwztrw wcćłr, wazy* 
stko , cośmy przez niezliczan-o rabt?nki z e 

bra li ,  , nie zdstaie aa aa t rat  nic w ię c ey  
w udłiule iak ń ę d z a , niedostatek,  i  w y 
rzuty obudzonego nakonrec naszego sazfrie- 
nia.— Niech będzie «ł< ść czy  i d ew ta i .  m  ść 
z strony dyreklńTyaro , ncy nie możemy i 
nić pvwieni„OTy aa i*go s łow o de-iey » y n a  
naszego wyst aw iać  i o f iarować.  O d  Vtas 

teraz Z a l e ż y  , O b yw at e l e  i h a w b d * w c y ,  u.- 
i j Ł  natężenia wa sz eg o  r o r u i t f O d a  wya a-  

i c i i .n i a  prędkiego ś i in^L*,  dla  wy nioby bia
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/r*ncu>»ieg» narodu a  p rzykrego  tego po- lita  mu odnieść p o łą d a n e y  k o r z y ś c i : a d .  

łożeni* .— N>y sk ładam y tym c z a s o w o  nasze por tak  b y ł  w ie lk i ,  iż kanonierowie F . » -  
stopnie w  w asze ręce , i ż ą d a m y  naszego cuzcy  w oleli  oa s w e  „h arm atach chwale- 
uwolnienia. W y m a w ia m y  sobie ieu n ak , bnie zg in ąć,  niżeli ich o d s tą p ić .”  

fct»y ten nase krok nie b y ł  przypisany  tcho- Z  Floreactri p istą  pod. d. 9 mnia , i i
i i o s t w u ,  to ś m y  w e w szystk ich  -k a z y a c h  g d y  jeneraz Macdonald d o w ie d z ia ł  się w 

,da'i . a y w i ę k s z e  d o w o d y ,  m ę ztw a .  Nie mar»r.u s w o im , idąc z łą c z y ć  się zjenera- 
p o w o d u ie  nami ani nieposłuszeństwo , ani łem  M o r e a u ,  że  Anglicy i T u r c y  m iędzy  
żaden spisek. O św iadczen ie  to iest ż y  R z y m e m  i N eapolem  w y lą d o w a l i ,  w ró c i ł  
cieniom  c a łe y  armii pod moiemi rozkaza-  się n a t z d ,  odparł ze stratą nieprzyjaciela  
.mi będącey , i tym  kuńcein poJaię  n a m  i  kilka iego statków  spalił  W Florencyi,  
tę  podpisaną od nas w szystkich  proźbę L u c e , Pistoia & c.  wzięto zak ład o ik ow  1 do 

O Uwolnienie od s łu żb y  ,t cy tad el i  L iw ornenskiey  z a p r o w a d z o n o .—
, ,  . . .  . W  Uście ie d n jm  z g ł o w c e r  k w a te ry  Frań-

Z  P arysa d. 26. Mata, . . ,  r . . , ,
J  cu tk ie y  Alefsandryi d. tz  donoszą : iż ko-

O  armii D unaiu ozn aym it  d yre k to ry a t  nieczną iest r z e c z ą ,  a b y  iak n ayp ręd zey  
następujący  w y o js  zkorresDOpdencyi jene- p o s i łk i , a szczególnie? do Piemontu p o 
r a ł a  M a Ł e n y :  " J e n e ra ł  Mafseua donosi, słane b y ł y ,  g d y ż  ta m te js i  insurgenci gro-
*£ przez poruszenia n iep rtyiacielskie  w żą armii n ap ad n ien iem -z  ty łu .  W ieie  iuż 
R einthal p rzym u szo n y  b y ł  zgrom adzić F ra n coz ew  z a m o rd o w a li ,  między innemi 
iwoią a .m ią  i u szykow ać w porz rdko bi- jenerałów Cara Sr. C y r  1 Musnier. Złącze- 

. t w y , przez co postawi) się w s ta n ie  atta- nie armii Ncapolitańskiey z M oreau moż do 
k o  w ć w szędzie  i ppbić nieprzy Iac.ii la I piero około  końca ma*a n a s ta l i ,  h fsa 
g d z ie  się tj  Iko pokaże. Stanow isko t o i t s t  armii została do Genui z a w ie z io n ą ,  gdzie 

tym  Korzystniej s z e , iż leżący  m iędzy Be- także jenerał Perignon p rz y b y ł  dla usku- 
n im  i nim k ray  nie ma takiego po łożenia , tecznieni* połączenia  M acdom tU a. 
w k t ó r y m b y  mu n ieprzyjaciel  m ógł prze* L ig u ry y s a i  o yrek to rya t  h ą zś ł  24 nay-
szkodzić  do o k ry w a n ia  tak długo okuiic  p ierw szych  osob iako zakładn ików  aresz- 
S r w a y c a r s k ic h , p o k i  maiące nedeyść w t o w a ć ,  między któremi *n *ydu ią  się D u 
kro.ee  posiłki oie p osta w ią  go  w s ta n ie  r a z z i ,  G r im a ld i , PaiU m ziui i Spin ola .N o- 
J tU ła o  a zaczepnie. A lta k o w a n y  od po- r i  zostało  od A u strya k o w  osadzone. W  1 

aaykaiąc".go się nieprzyjaciela  d j  Lichteu- Genui czyn ią  wielkie przygotow an ia  d o o -  
ste ig ,  jenerał H u m b e rt , opierał mu się mę* brony , i w r l o e y  w ą w ó z  Bocchetta  zosta ł 
żnie i .50 ieńęow z a b r a ł . — W in n y m  li- mocno osadzon y. Jenerał Lcrignon, k tóry  
ścir t Zurjcii d. j o  mpia donosi M aiseca , teraz w Genui komtnenderuie, w o io w a t  

że jenerał Su eh et p r z y b y ł  z s w o i ą  bryga- d aw n iey  przeciw Hiszpanii. W  Toskańskim  
dą d. jp  g i J p  doJCrseren. Poruszenie *u musiano zaraz przym uszoną p o ży cz k ę  wy* 
i t r -  z1'u tk ie t .  attaku ezyp jcn ego  przez Au- p ła c ić ,  którą  leszcze W .  Xżę n a łoż y ł,  
j i r y a k o w  d. 14 m»ia na Lucie* ste ig ,  prze Nasza Brestensr.a Cotta w y s z ł a ,  iak

f t j ż s z a i j c a  sił« nieprty - c iw *  nie p o zw u -  s ł y c h a ć ,  d. 13 m a ia ,  a  p odłu g  drugich 17
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2 T a lo n u  , i miała s ta m tą d  w s ią ś ć  10,000 
ląd ó w eg o  w o j s k a , które są do W ło s k ie j  
armii i in atgo  przedsięw zięcia  przezna
czone. — Do nasz, y  W ło s k ie j  armii idą 
teraz ze wszystkich  stron posiłki. _  A.nbas 
sador ossz w M ad rycie  , Ob. Guillemardet, 
dooiosł i i  Bresteńsba nasza i lo tta  zd o b y ła  
przy  M ailaga 1 l in iow y Angielski okręt i 
1 fre g atę ,  i do M ailaga dla naprawieniu 
p o s ła ła . - ,  Jenerałowie Vandam m e i De- 
caen przyb y li  do S tras b u rg a , gdzie będą 
p rted  Lommifsyą woienną s ta w ie n i.—. U 
u olnioay tu N d s o n ,  krewny Angielskiego 
adm irała, został teraz do ty ta d e li  Antwerp- 
skiey z a p r o w a d z o n y .- .  O b yw ate le  Pou- 
gens i L a c ro is  zostali członkam i instytutu 
o b ra n i.—. T n te y s ze  pisma m ó w ią ,  i ż  Buo- 
aaparte  będzie się stara ł  przenieść z zn a
czn y  sibj z Egiptu do E uropeyskiey Turę 
cy i.

Z  P a r j ia  d. 28. M aia.
T u te ys ze  pisma m a s z c z ą  w sobie co 

n*stępuie: ” D .  2,5 floreal ( 14 m a ia )  w y-
s i ła  Hiszpańska flotta 19 liniow ych okrę. 
tow mocna zK.ad,>x; iest dobrze uzbroio- 
na i w lu d  oparrtona. D. 16 maia poka< 
z a ła  się przed Tulonem . Hiszpański kon
sul w M a rsy K ',  poiechał natychmiast do 
T u loo u . Jeżeli się Hiszpańska flotta z łą 
cz y  z naszą pod adm iiałem  Bruix , będziemy 
mieti zupełną przew agę na śrzo Jzium atm  
m o r i u , gdzie ieszcze flotta od 60 do 70 l i 
niowy ch o k r ę t j w . nigdy nie b y ła  w Jzia- 

Nie b j ł o  p r a w d ą ,  że nasza Bresteu- 
sba flotta ieszcze prred śrzodkiem t. m. z 
T u 1 >oa w e s z ł a ;  d. 20 ieszcze się ta m z n a y  

do wała P racow ano  bardzo spieszno nad

wyporiąd^etiiem 3 lin iow ych O krętów , któ 
re nieco <J b u rzy  nadw erężone z o s ta ły ,  i 

flotta m iała  w k r ó tc e  a T u lon o  w y y ś ć  zno

w u na morze. W ie m y  t e . c z , że  f lo tta  
lorda St. Vjucenfc 17 lin iow ych  o k i ę t o w ,  
mocna schroniła sit J a  zbliżenie się na- 
szey  do G ib ra lta ru ,  s k ą d  b y ła  widzem  
w n iyścia  naszego aa  śrzodziemne m o 
rze. ”

T a k ie  wiadom ości c z y ta m y  w  t u t e j 
szych  dzienn ikach; iednak w iele  osób w ą t
p i ,  że b y  iuz H iszpańska flotta  m iała  
w y y ś ć  aktualnie z K a d y x  na morze. Jeże
li się to  d. 14 s t a ło ,  trudno ż e b y  się iuż 
m ogła  d. 16 przed T u lo m m  p okazać.  A  
g d y b y  naw et wspomnionym  dniu w y s z ła  u 
nie m ogła  tu ieszcze w iado m ość  o tym  
z w y c z a j n ą  pocztą  n a d e j ś ć ,  któta iuż tu 
przedw czorem  b y u ż  m ia ła ,  a  ieżeliby k u 
ry erem n a d esz ła ,  b y ły b y  zapew ne urzę
d o w e  pisma o tey w a ż n e j  w iadom ości d o 
n i o s ły ,  lecz te milczą. L is ty  z T u l o n u ,  
które maią donosić , że  się -.am H iszp ań 
ska flotta p o k a z a ła ,  i że nasza ie s z c z e d .  
3-j z u m tą d  nie n y i  u ,  uadeszły  przed- 
w esorrm . Lecz gdy listy  z T a lo n u  z w y 
c z a jn ą  drogą dopiero 8 dnia. tu s t a w s ią ,  
nie m ogły  iestcze przynieść w iadom ości od 
d. 20. W y p a d a  za iy m  oczek iw ać na urzę
d ow e potw ierdzenie pow yższych, w ia d o 
mości,

D .  18 t. m. spuszczono w Rochefort  
n o w y  Francuzki l in iow y o k ięt  od 80 a r

m a t ,  18 fructidor n azw an y  , z  w arsztatu . 
A dm irał Martin d a w a ł  z tey o k a z y i  d la  
Hiszpańskich oflieyerow Ferrolsk.ey esk a
dry i lądow ego w o y sk a  obiad , na którym  
spełni ino zdrow ie c ią g łe j  ludności H iszpa

nii z Fran cyą. — / 'fzedw czorem  p r z y b y ł  je 
nerał Bernadettę do P aryża .

D n s ie y s z y  przyiacie l  ustaw mieści w  
sobi- ; ”  D w a  gatunki lu d zi ,  k tórzy  .« so

bie na pozor p r z e c iw n i , iednalr wspólni*



Oad obaleniem M ąuu republika* ihiego 

pracuiący, cieszą się z ai< -pnm.) z!nt*ści aa  
Biyć&  artu / .  Z b i e r a j  o u ' j  rozpusrtsztią 
2 szczeguln.eysaą skrzętnością trw ożliw e 
p o g ło s k i : podług nich m aize-uią  C.-aaiscy 
j K-.fsyanie ku L i o c o w i , a z tamtąd będą 
w 14 dfiiacb w P atyżti. N iektorry powt&- 
r ta ią  l i  w ie ś c i ,  p tn i 'W » ż  ży c z ą  si b łe ,  a? 
by się 9pełniły; inni usiłuią trw óg1; i strach 
s p rrw ić .  Stępa ufność , leko wierność , i 
nteprzewidzem e oddal.ły  ou nas na mo 
n eat z w y c ię z t w o ,  lecz czynność i miłość 
o y c z y z n y  zw ró cą  one do naszych legio
n ó w . H -lw e to w ie  dzielą  z nami z a p r i :  
d yre k to ry at  H elw eclu n a k a p a ł ,  ż . b y  Jud 
w mafsie p o w s ta ł .  C a la  H e iw ic y a  biejbę 
dzię t/Iko iaden w y s ta w ia ć  c b o s  , wscy- 
siku tam 2nayduie się pod bronią , dyre- 
k to ry at  poprzysiągł  umierać na niieyscti 

Swego u rzęd ow an ia.  Zabran o  papiery 
znanego X. L a w a u e r a  i tego samego a re 
sztow an o , p oniew aż się z Hotze p o ro zu 
m iew ał.  „  — Ó  W ło sk ie y  ńaszey armi- nic 
d yre k io ry a t  do dzlsiay nie b z n a ym ił .  _  N a 
ttiierscu B u r a s a ,  zo s te ł  M eilin w cyrekto- 
ryacie  prezydentem. — Nowiy d yrektor  
S ieyes -p e d z ie w a n y  tu m iędzy & i 13 c z e r
w ca.  — Nieiahi Salamon Cohen , raniący 60 
lat został tu z M astrychtu p rzyp row ad za-  
n i w  T em p lu  osadzany. — Jenerałowie 
5; (' -r i Hautpoult trraią także ca sw oie  

ostatnie czynności od w o; enney Lomroifsyi 
w  -Strasburgu byóź  sąbznnemi. — Lećferc > 
k ió ęy  b y ł  niedawno za pisir.or ”  Rnfsya- 
ttin W B arytu  ,, a rrsz rO w a n y ,  Iest tera i  
na wolność w yp u szczo n y.

W  Florenćyi i w ca łey  T o skan ii  mu

sieli M ieszkefn y  resztę broni oddać. M ię
d z y  are*ztow arem i osobami w Florettwyi 
znaydutą[ się “X I ę  S tro z i i  \  tnargrobia C a 

p.nL margrabia  Pazzj  , e f f ieya ł  ąrcy  bis
kupa j iosi .  Miasto, Arezzo  iest ciągle w 
insuriekcyi  przeciw Ftantuzom.  — Oneglia 
została pc wtcra ie  cd  zbroy-rsych wieśnia
ków Pi. tneork cl/ w  z ęt&, klór/y tam drz e
wo  woluosci  oba!-b , Sardyńsfcą kokardę 
pffzypięli i Francu.kiegc jenerała adiutan
ta Chambaud ciężko ranili.  — Przybyły- do 
Genui d. 14 z Mal ty  s z y p e r ,  który taro ż y 
wność wo zi ł  , powiada , iz ta wy sp a  od 
4 tylko nieprzyjacielskiLb okrętow i kilku 
fregat iest b lokowany.  Z Tulonu p r z y b y 
ła i. dr,a korweta  z animusicyą i żywn o,  
eoią do Mal ty .  Garnizon U mt ey sz y  ma 
ż y t a  na rek ie d en , wina i gorzałki  na 8 
miesięcy,  nie wiele świe.repo , ale podo- 
statkiem soWnrgo mięsa.  W  Kzepltey  Lu- 

kańskiey zostali ws zyscy  mieszkańcy do 
uchwyceń a oręża wezwani .  — W Heiwe- 
cyi  zamknięto wszystkie teatrn.

D o la  2j, t. m. mowtł deputowany D u 
bois D u b a y  w radzie starszych b rdzo mo

cno p i z e c w  osobom roztrwopiaiejcym ma- 
iątek publiczny.  Kada kazała  i tg o  m ow ę 
d iu k o w a ć .  F izec iw  tcy mowie p o w s ta ł  
b y w s z y  dyrektor  Rcubell  na sefsyi 26 W 

-tryże radzie1. ”  Dubois D ubay  ( r z e k ł )  
zdaie się posądzać tak członki ciała  pra
w o d a w c z e g o ,  iako też dy rektoryam  9 r o z 
trw onienie, mów iąc ,  iż w s z y s c y  trw o n i
e n ie  muszą b y o ź  nkaranetni , czy opL są 
purpurą senatu , c z y l i  płaszczam i dyrek.to- 
ryałnemi odziani. / 'osądzenie tak o w e  , 
iest Towńte dla ciała  prawodawczego  , iak  
dla d yrektaryatu  o b e lż y w e ,  i uie służy :ak 
do utwrierdzena w i e ś c i , które potw ar*  
rozpuszcza. Co się mnie osobiście tyczy  
( Reubella )  ośw iadczam  , iż nie b i łe m  an> 
protektorem , uni, krów nem S i łu r e r a  P ° '  

zn ałem  g< dopiero , k iedy d aw n ie j  *
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Wł^ -h powróc i ł  , ale nie miałem ia-  musi nakóniee na ł aw  w y j ś ć .  2/resttą 
dnx*h 7-n’ związ ko  <?. P tzeciwi łem się w z y w a m  tych  ws zy stk ic h ,  którzy toeg ła  
układów-  4 moich by  wszych  kollegc w, po- sr!i, iż zrobiłem wielki  thaiatek, aby  0-; 
wierzenia Scherepcwi we Włoszech kom- ka za l i ,  czy zyskałem kiedy  na iztkźm kón-i 
m endy,  p> ieważ nie wijLe t r z y m a h m  o trakcie lub prZedsięWz:ęcito przez si<rbi8> 
iego cz ynnrś . i  i t i łach ,  równie iak o ta- samego lub przez moich krewnycb.  B r t y  

leniach,  kłóre ni u przy pi syw ano .  Niecbcę drę się t rwooici ; lami  publicznego nirziąt*' 
bronić Scfterera-, n e  isstem z l iczby t y c h ,  ku;  lecz s te pó w h m  iak Dilbb>s D c b »/ 1 
którzy  się z uniesieniein za jenerałami uy że ich aż miedzy członkami cihfa prawo'- 
muia. G d y b z  dyr ekto-yat  b y ł  m;y  rads d a w ci eg o  lob dyrektoryatu ścigać będę 
pos łu cha ł ,  n‘ e by łby  Srh|rer  ua jenerała Nie będę tak ł a t a e m  w posądzeniu- Ugł>‘ 
do Włoch po s łany;  wyst aw ,  a ł  m m u ,  iż rodzaiu , gdyż  u w a ża łb ym  ten dz ień ,  *#* 
pomimo wsty s ik i  h iego w o c s k o w y r h  ta którym przymuszeni  by l ibyśmy śe igto  
lentow iest za st.-ry i nie zniesie trudów.,  członka ciała prawodawczego  lub dyrer* 
Chciałem-  protestacyą mr.ią względem ktoryatu o tako wą  zbroÓD>ę, lako dzień 
mianowania  S h^rera w protokoi* umie pubiiczney klęski. po skończbney-tria-  
ścić , lecz przy i  lii dla m 4 <h kol legow v’ ie Reubella wyszedł Dubois Du&hy dbia* '  
w s tr z ym a ła  mnie od tego. D j  pi - rwszey  l i : ”  Ja me br łem ( r z e k ł )  tylfcb j łtfwtafib1, 
tey potw arz y  o protegowaniu przezemnie czetn niechęci całey Francyi  przeciw trfro- 
Scherera , * przydano ieszcze inne. Jedni nicjelom i obwjnień przeciw StiheTerołr?. 
rozpuścil i  , i e  iestem 3 ,  drud/y że 22 , a /'rzez w y r a z y  , które Reubell  do Srebih' 
inoi ieszcze że g c  mili. b o g a t y ;  lec* żyCie przystoso w a ł , nie myś lałem n ‘ o g o o J  nh- 
ruoie przed r e w o l u c j a  i w  czas 'e  rewolu-  c z y ć ,  tyltto dałem do zrozumienia orzę^y 

cyt  iest wiadome.  Za w s ze  lubiłem mierny duikom publ icznym,  takiego npi bądź s^- 
s ta n ,  ponieważ w nim znayduie*sie praw- stopntS , iż matą spodziew zć si  ̂ Wyroku r  
dz iwa  stczęś'1 w o ś ć ; g d y b y m  w  tym tno- publiczne^ niechęci ,  leżeli się źle sprawa^ 
inercie miał  do wyboru  , przeniósł  bym ją lub nie dobrze o d b r w i i ą  stfoie u rzę dy . '  
bbostwo nad bo gactwo.  Dbostwo przy- ReUbell ż , d a ł a b y  gorąca m ow a Der-* 
"łoi cz ła  wieko v i , który wie l k i ;  urzędypu bois Dub av  przeciw trw o^lcierwiń- d. 
^itc>ne o d b y w a ł .  W ięxey  nym' ś>ę p y  mi ana ,  nie by ł*  d ru ko w a na ;  leCT radtć 
s*t*ił bydż n » y u bo zs fy m  czlow ■ekiem w starstych przystąpi ła na iego żądanie do 
rzeczyposuóliie^ , n i*sli bogaczem. Ci  porządku doiowego.

*” rzy  usiłuią * a k obmierz łym urzy- ” p j n o ś r ę  wam ( r z e k ł  v c i o ’ray  A * : 1
• c hcą za pew ne m e c z  zTboyco  w i atta- p u t ow as y  Francois w radzir  5*0)  o ttol« 

SJVęh mnich Dieprzy iaciot  przec iw wy rh  zbrodniach, które roi aliści ś  pdłń- 
m . z e o  1 ocić ; p a n ,  takich n i p r z  v iac.oł  i dnioney  Fraocyi^ vv r a l } i a ;ą. W* kil Ił dl 

powinienem ic j, mj( ć  ̂ pon.eważ  , wszys i  dpiach zamordow no w depanamenćie^af f^  

iemi moiemi siłanii słuiwłem m*=) oy- cluse 4 pubficłnych urzędniKoW. ‘Giną 'i4 * 
czyznie.  Lecz  nie boię się w szysfkich ino- publ ikacie poiedynezo cd 'dzień ; bŻsTorytf1 

n iep rzyi ac io ł ,  ant z a b o y c o w  s p ra w d a  rewolucy i  nie zdaie się by dz  tylko  bisto*
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z y ą  męczeństwa t y c h ,  którzy  tą u tw ó r iy -  skich em igran tów , nad |l6ret»i Fu* «a 
i i .  Przeszło 30,000 r e f  u li ikaupw  p aoło ,  Francuzki^y monarchii rr a ł  11 mrnrn 
już od noża faewoetrznych nieprzyjaciół. dę. P r ty  yorm ow ie z K r  leni Jmć. 
Gdziesz ją  o w e  piękne d o i , kiedy śmierć oddał mu lisi L u d w ik a  XVIII. O oeg d ay  
iednego publicznego urzędi ika b y ła  obrząd w y i t c h a ł  znowu zt jd . ale nie w h . lo i r o  do
kiem ż a ło b y  całego narodu? Jakaż iest są d .  — Podług lis iow  z przy 1 idku D » b rey  
p rzy czyn a  me ustawania m orderczych scen? nadziei przym usiła  Angielska fregata D ae 
O to duch ob y w a te lstw a  zniszczony zo  delos od 33 armat po god?inoey b i t - i e  
sta ł|  naylcpsi patryoci zostali od urzędów  F ran cu zką  fregatę Prudente od 44 armat 
odd alen i,  a niegodne stworzenia potrafi w w od ach  l c d y f * k i .h  do poddania s'ę — 
Jty ie osiągnąć, P ra w o  dowiedzenła sw yc h  L ord  puuc«n w yteżd za-d ziś  z L on d yn u  na 
m yśl; zosia ło  zniszczone. I^ ieprryacio łm i obięcie kommendy nad północną fh>ttą. — 
rzeczypospolitey są t i , którzy r#«d usts* Irlandzką p ożyczkę  a mili. przy i jł oa Sie- 
wiczną ciemnot s c t a c z a i ą , bronią okręto- b i-  bankier W biie .  — /od ług  listów 1 Ja< 
w i  *anu w o ln e j  żeglugi i zaw inięcia  do m a jk i  mieli się koromend-Dcl w St. Da- 
portu szczęścia. Z tą partya  są ci w p o .  mingo T u m i n t  i Rigaud p o rc .n ić  Osta. 
rozum ieniu, którzy  w  czasie r e w o lu c j i  mi koromenderuie w  w ielkan d ystryk cie  i 
wielkie maiątki ze b ra li ,  i którzy  o ta w ia ią .  sp od ziew a  s*ę posiłkow z Francyi.  T o u s .  
s*ę a b y  a iebyli  przymuszeni n ieg o dziw ych  aiat udał się do rządcy  Jam ayki , lorda 
f w y c n  łu p ó w  pow rocie narodowem u s k jt b o  B a lc arras ,  po broń i am m unicyą — Fska- 
w i .  Żądam  a b y  w d o w y  i dzieci z a m o rd c w a -  dra admirała Parker od d. 10 lutego do 15 
a y c b  p a tr y o tp w ,  odbierały  r e w o *  w tp ar-  kwietoia z Burzyła i za b ra ła  w  zachodnich 
cle i. pensye iak w d o w y  i dzieci e b r e a c o w  Iudyacb  g zb roynycłi  1 67 kupieckich me 
e y c z y z n y . ”  Odesłano do kommi^syi i tao- przyjacielskich statków . — P otw ierd za  s ię ,  
w ę .iego  d ru kow ać kazano. — M in is^ ow ie  że nasza (lotta zosta ła  przez, burze od K,a- 
maią ns dal z k ażd ego  grosza 1 cisłe ra- d y x  oddaloną, ze lord Krith w ^lin iorF ycb  
chuoki d aw ać.  — T e r a ź n ie js z e  nieasuząscie o  Krętów do Tetuan pod A frykań skie  brze* 
rze k ł  R^illeul w czoray  w ia a z iv  f t o  porbo- gi zap ęd zon y  zestal.  W G ibraltarze znay- 
dzi w ię re y  z okoliczności u t a m ,  niżeli z d a w a ło  się 5  lin iow ych  okrątow z lordem 
trwog^eflia Sl. V acent, — O  Bresteńśkiey flocie nie

Z  L o n d y n u  c. 28. M a ta .  m am y ieszezz żad nych  pew n ych  wiadomo-
H rabia A r ie z y i  p r z y b y ł  w czo ray  in. sci (O sta tn ie  w iadom ości IParyzkie %je 

kognitn do Londynu , 1 to w a rz y s tw ie  nadeszły  do Ł o n d y a u . ) L ord  B. idport 
lorda G um yille  ro z m a w ia ł  z K r tr le m  i m ' ,  z n a y d o w a i  r c  iesseze dnia 24 w 26 linio- 
N azaju trz  ia.ił obiad, u lorda G ren ril le  w w / e h  okrę*ow pod  brzegam- LrlanJyi w 
tw w arzyżtw ie  P, P iu a  i innych ministrów. B a n tr y b a y .  — Ostatnie wiadem oś i Ibrda 
)Uron F o lie  i P u y s e grr  zn a jd ,  ią  v‘.ę p n y  St. Y iao en t 1 Gibraltaru zachodzą do d. g» 
Bita, Niewątpią t u ,  *e ten X l ę  o # *ro w a ł w  których  tylko  o wzięciu  1 Fr« jcustw-j^ 
r z ą d o w i  s ła w ić  się  na czele .S z w a jc a r-  k o rs a iz *  donosi.
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2  Stuttgardu d  26 M aia.
List  pisany z T o r t o o y  w yiasnia  iakitn 

Sposobem tw ierdza  ta pomimo cytadelli  
Sawa w sobie dosyć m ocn a , w p a d ła  w ręce 
w o y s k a  A u stryack o  R ofsyysk iego .  Jtne- 
rat M oreau kilka set tylko ludzi aa  z a ło 
gę le m zosta w ił, k tóra wspólnie z m ieszkań

cami brouić m iała  m iasta ,  a  w potrzebie 
coib Łć się do cytadelli .  L e cz  po p ierw szych  
W ystrzałach z armat m ieszkań cy tak m a ła  
o k a la l i  ę b ę . i  bronienia s i ę , że Francuzi 
Umyślili nie bronić miasta i cofn ąć się 
do cytadelli  i z a ta *  w o y s k a  A u stryac 
ko R o fs yy sk ie  w e s z ły  do m iasta, iak to 
l ut z  urzędow ego rapportu w idzie liśm y, 
^ e o te  sam list przydaie  , że zaw arto  umo 
* 5  > iż  oblęgaiący  nie będą strzelać do cy- 
^ dellj  z m ias ta ,  a Francuzi naw zaiem  doi' 
^ '• s t a .  Od dnia 12 A u strya c y  rozpoczęli  
roboty  służące do oblężenia cytadelli.

k * « y  p ryw atn e  z T o r t o n y  i Medyola- 
nu umieszczone w gazetach T y ro ls k ic h  mo 
z . i ą ,  i e  dnia 12 uderzono na jenerała Mo
reau przy  A le f iantj r^ j . dnja ^  attafc b y ł

ponowiony ; t e g o  w y p a d k ie m  b y ło  podług 

tychże gazet w zięcie  Y alen ze  przez w o y 

ska A u stryack o  R o fs y y s k ie ,  które sitar-  
Birm w z iąś ć  m a ły  lę tw ierdzę, leżącą na 

p r a w e y  stronie rzeki P o  i m ogącą byd a  

wSpartą od za łog i  A lefsandryy skiey ż tó re y  
cy tad ella  mil ty lk o  d w ie  iest odległa . P o 

dług  tychże  sam ych gazet jen trał  M oreau 
przym uszonym  b y ł  dnia *3 cofnąć się  ̂ z  4 
ty lk o  tysiącam i! lu d z i , zam iast  i« tys ię cy  

które m iał b y ł  ieszcze przed bitw ą dnia 12, 
i d ło ga  do G enui zupełnie otw artą  z o s ta 

ła  dla w o y s k a  A u stryacko  R o fs y y s k ie g o ,  
p oniew aż jenerał M oreau ku Coni i Col 
de T e o d e  miał się cofnąć. M ieliśmy iuż 
zdarzenie okażać  iak mało w y ż e y  rze cz o 
nym  gazetom d aw ać  w i a r y  n a leży .  T e  

same to są gazety  , ktpre G en uę o d d a ły  
woyfikosn A u stryackim  dni* 6 m i i a ,  a t e 

raz  zn ow u  .m o w ią , że dnia 14 n>aia też 
w o y s k a  udały  się ku temu miastu. 
M ó w ią  także że  arm ia jenerała Moreau nie 
m iała  w ięc ey  iak  12,000 lu d zi ,  co było  
p raw d ą  na dniu 30 kw ie .m a , lecz dnia i2 

maia zm acnioną zosta ła  blisko 12 tysiąca 

mi, nie iiC2ąć ieszcze w to korpusu pod <oz- 
karam i jen: Moetrichard będącego i niektó

ryc h  kolom n arm ii JSeapolitanskiey, kto-
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rte  m e j ł y  p*;y'~yd_! n a d z ie n  12 lub 13 ma 
i a ,  p on iew aż pierwi za  ko lom oa  p rze c h o 
d ziła  przez R z y m  d. 22 k w ie tn ia ,  a  zaty-m 
m o g ła  w dniach 20 p r ie b y d ź  o k o ło  mil 70 
T r z e b a  przeto o cze k iw ać  d o k ła d n ie js z y c h  
r» p p ortow .

Inne św ieższe  z W ło c h  listy z ip rze -  
c z a i )  p o w y ż e y  um ieszczonych w ia d o m o 
ś c i  , p on iew aż w nich jest wzm ianka o n o
w y c h  b itw a ch  które z a y ś ć  m ia ły  w  tym że 
sa m y m  m ieyscu m iędzy  14 i *8 maia. 
W r z e c z y  sam ey ie ie l i ,  iak m ów ią  g a z e ty  
T y r o l s k i e ,  armia F ran cuzka  o b w a r o w a ła  
się m iędzy A le fs a n d r y ą j  V a len ze  , -a a r m ia  
A u strya ck o  R o is y y s k a  ch c ia ła  na nie u d e
r z y ć  z  p r z o d u ,  w ie rzy ć  n a leży  że  p o trze
b a  w ię c e y  nad ieden szturm  dla w y p a r 
c ia  iey  z  tego p o ło ż e n ia ,  które  a ż  aicdo- 
b y t e  iest uważane.

L is ty  z N eapolu pod dniem 21 tnie- 
i i w )  w sobie ż e  p o łą cz o n a  eskadra nie 
w y.sazidła ieszcze w o j s k a ,  prócz na uiektó- 
re  w y s p y  b d ao g iN esp olita ń sk iey  i S a l e n e y  

jfiktey. * dwołanie w o y sk  Francuzkach* pro- 

w in c y i  P o u i l le ,  które odeb ra ły  rozkaz u- 
d a c ia  się nad P o ,  przym usiły  do odmian 

w  działaniach wojennych- B y w s z y  X . ą i ę  
PignatelLi który ż legionami Neapolitańskie 

mi m iał się udać przeciw K a r d y n a łó w 1 

R uffo  do R a la b r y i ,  o d e b r . ł  rozk az  rusze
nia  do Pro w incyi ^ o u il le ,  gdz ie  patryo- 
f i l  N eapolitanscy  odnieśli iuż znaczne k o 
r z y ś c i  nad stronnikami Króla.

‘dsty z S i w a y c a r y i  p0d dniem 22 mie
s z c z ą  w sobie ,  że  p rzed o ie  straże  w o y s k a  

A u stry a c k ie g o  o iedn ę ty lko  mile b y ły  od 
Zuricn. Unia gg Francuzi mieli ieszc7e w 
rękach  sw oich to m ia s to ,  j m ó w ią  o poty
c z c e  która tegoż dnia za y ść  i z korzyścią  

F ran cu zó  w uk oń czyć  sie  miała.

P o d łu g  G a z d y  Erlangskiey  w  kra- 
iu Landgraffa  Hefsenkalsel w szystko  p r z y 
biera postać w cienną. Ma m ocy gabiu-to- 
w ego  rozk szu  Landgraffa  w s z y s s c y  młodzi 
ludzie zdoloi do noszenia broni i konie zda 
tne do s łu żb y  na dnień o m aia dla odpra- 
w ien ia  rew ii s taw ić  się m ieli; p ew n a  l icz
ba  w ozoar  m iała  o y d ź  także w g oto w o ści  
na  dzień 20. W s z ys tk ie  regimeata mili
c y j n e  na 25 m iały się zgrom adzić, s łu py  
neutralne stoiące na granicy kraiow Hec- 
senkafselskicił zdięte zostały.

Z  L u cern y  d, 20. M ain .
Dnia 17, ogłoszoao tu u r z ę d o w n ie ,  

że  jenerał Soult zupełnie pob ił i rozpru- 
s z y ł  insurgentow kantonu U r ,  którzy  na 
n o w o  zebrali się byli w dolinie Litrinen, i 
ż e  petym  jen era ł  ten z łą c z y ł  się z jenera

łem  L e c o u rb e ,  tak d a le ce ,  że  k o m n u o i-  
k a c y a  z  W łoch am i z  tey  strony p rzy w ro -  
co.-są zosta ła .

lu&urgenci V alais  u trzym u ją  i ę z a w 

sze w rozległym  lesie przy L eu ck, xr k tórym  
w' liczbie 8 do io .c o o  debrze się osz sń c ow all  
i Zdaiąsie mieć dośw iadczon ych  d ow od ź 

c o w . Są u zbro ien  długirm i k a ra o iL -m i,  
które daley  siągaią niż z w y c z a j n e ;  na g o 
rę znieśli wielką Lczb.ę kamieni i k a w a ł 

k ów  t k a ł ,  i te r z u c a i ą , na chcących  się 

z b liż yć .  Nie m asz d n i a , któregoby nie 
czyniono iakiego usiłowania do ich znisz
czenia. D n ia  nadew szystko  15 i 16 chcia

no na nich ud e rzyć  w wielu razem  m i e j 
s c a c h ,  lecz w o y s k a  bardzo rozrzucone b y 
ł y  i d ozn aw szy  nieiakiey straty  m usiał/  
na  m ieysca sw oie  pow rocie .

Z  Kopenhagi d. 21. M aia. 
W sz ys tk ie  w o y s k a  , które  o d eb ra ł/  

roz k az  tu się stawienia ,  iuż p r z y b y ły -  

Ć w icz en ia  w o y s k o w e  ro z p o e sa ą  się iuU*



' i  b
i a i d o  doi* 17 c ie r w c a  trw a ć  b e r tą , po 
cz ym  nas ępca tronu poiedzie do Hulsztei-
n u . «_ Smtitnj  tu odebral iśmy w i a d o m o ś ć ,  
4 fi w y w o ź  wszelkiego gatunku zboża tak 
z R v t i  i ik i iuo- cli pt rtow H ofsv j  skich na 
morzu Bałtyckim zakazanym został .

Z  Liw orna d. M aia.
T w i e r d z a  Porto L on goo e  na w y sp ie  

Elbie  c iągły  czyni  oper  Gd y  od strony 
morza  zupełnie iest w o l n a ,  iest przeto o 
patrzona w dostateczną żywność  i ammuni 
e y c ;  z tym ws .ys tk im  zy wo iest s t t u rw o '  
w-aną; rtzisieyszego pyor<nV.u wyszedł  tar- 
tan z Parto F craio na ł adowany  b< mbami 
i  moźdi ierzami ,  Municy ps ln cś c  nasza 
rozkaza ła  właścicielom d ouio n.  a ’t7y pierw 

8-ie piętra swoim kosrtem w n^cy ośw ie 
cali.

Z G enui d. 1 3 . M aia, 
Posiedzenia naszych rad p r a w o d a w 

czych  od dni kilku są prawie b e z c z m n e ,  

po niew aż  ra d y  zleci ły dy rektoryatuwi L i 
gu r y js k i em u  u ż y w a ć  wszelkich śrzo i 
k o w  iakicb okoliczności  wy c iąga ją .  A r 

mia Neapolitańska pod rozkazami  j -nerz ła  
Macdooald  r łąozyła  się z dy wizy ą  jenerała 
G  >uthier w Toskani i  , które raz m połą 
czune skłailai^ korpus od 24,0 -0 lu *zi.

Booonia iest z a w s ż e  w  ryku yrplzhlłCaoacy' 
i brani ie y  tak  d y « i z y a  jenu-rała Mootri- 
chard , iako tez liczne w o j s k a  Cysalpiń* 
skie.

G ranice i brzegi L igiiryyakie  są w sta. 
nie dobrey obrooy  postawione. Linia g o j  

iest  obsadzona w o y sk a m i Francuzki-  mi 
pod rozkazam i jenerał* Perigoon D r e *  

k toryat  nasz w y p r a w i ł  w c z o r* y  n a d aw y,  
c z sy n e g o  kuryera do P a ry ża .  Przez m ia
sto nasze ustawicznie p rzec h od zą  w nyska 

Francuzkie. M ło d iie ż  L tg u iy y sk a  po 
w szystkich  częściach r te c z y p o s p o li te r  tf* 
zbraia się na obronę o y c z y z n y .  _  D zi.  
s iay  w w ieczór  w y y d z ie  z t q i r d o a  puł- 
b rygada  Fran cuzka  d o  T o sk an ii  R^n* 
ce llarya  cy w iln a  i kafss w o j s k o w a  a rm ii  
W ło s k ie y  tu się zoayduią. P rz y b y ły  K u 
r i e r  p r z y w ió z ł  w i a d o m o ś ć ,  ze do Hort 
Maurice przybi ło 6000 woysita Francuz- 
kiego. — Miasto C arm agoole  w Piem oncie , 
które zbuntow ało się b ło  przeciw F ra n 
c u z o m ,  iest teraz w ich rękack. P rz e d 
mieście Ma do oe ogniem zniszczone zo st* .  
ł o ;  400 insurgjntow zginęło  w  r o z p r a w i* , 

k-órą stoczono przed w kroczeniem  do tego 
miasta.

O O  N I E  S I E  N I  A .
C  K  sady szla checkie Krakowskie G alicy i  zachodnieyniey wiadomo Otynia tym  

eiy-ktem publicznym  : t e  &  o wenta e ty li  - dochody plebanii w Beyscaeh w cyrkule Kre. 
lackim leżni ey w szacwzku 7400 z ł. poi. ustanowione , dnia  25 czerw ca roku tego w  

r o c z n a  dzierżaw:; p rzez publiczna licy tacy a wy puszczone be i  a
W szy scy  z a  tym rzeczonych Pr o wento w w arendę sobie ż y c z ą c y , maią się na ter

m inie wy ie y  wyrażonym w C  K  Forum tuteyszem  o godzin ie  9 4 rana znaydnwac Fey 
arendy ży izą cy  m snkie wolno iest w trunki teyże dzierżaw y w sądów ey p r zc y z r z y ć  
registratuczc  M K  ukowie d. 5  Czerwca  1799- 

J o z e f  - de N ikorow icz.
Olech owski,
Jan M orak.

Z  Rady C. K. S fd o w  Szlacheckich Krakowi Galicy! Zachodniej,
wischer.

M
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C  K. sa dy szla checkie L ubelskie G a licy  za chod n iej , o znaym uią tym edyhtcm  

W ic i. Terejsie, z Baszkiew iczów  n ieg iy  Franciszka Brzozow skiego m atżonce m a tc e , i  
te r  m atole:niem u synow i K a zim ierzow i, ze Tls p e r  Trettur i  Tekla z Tretterow tiar- 

nocka  , brat i  siostra m iędzy sobą ro d zen i, u sardów tych w yp ra w ie o exekucya de 
krętu  ziem skiego S tęży  ckiego summy 3000 z ł  ool. i m  z ł  p o i  18 gr. przy są iza ią ce-  
g o , ża ło bę na n ich  podali i  o pomoc sądu', ile spraw iedliw ość wymaga dopraszoli 
się.

Gdy zas sądy te nietnaiąc wiadomości gdzie oni została lub czy  w ca le W C. K. 
kranach izicdziczn ych  z.nayduią s ię ,  im patrona tu te jszeg o  Ur. 3 Zdebskiego , * ich  
szkoda i  ich kosztem  zastępcą p o sta n ow iły , z którym proce/s ten podług ord yn a cji 
sadotocy rozpocznie się , i ukończony z o s t a n i e o n i  przeto edyktem  ninieysżym  tym  
końcem upominała się: ażeby w czasie przyzw oitym  tc iest: dnia 7 L ipca  r.\ b. sam i 
sic s t a w ili , albo le ż e li ia kie maią prawa swego dow ody, ta zastępcy w yzn aczone
mu w cześnie p r zes ła li , albo nakoniec innego patrona obrali, tego sądom tym  wym ie
n i l i , '  i p odłu g przepisu  tych srzodkow prawa u ży w a li, które do obrany swey sprawy 
za nay sk u te c z n ie jsz e  osad zą , gdy z  in a c z e j w szelką niedogodność z zaniedbania wy- 
nikaiacą  , podług opiewa C. K  praw  , sam iby sobie przypisać b y li winni.

ŚDan w L ub lin ie d n ia , 2 Kw ietniu  1799.
Ig. P ietru ski.

/ Einberg.
V ra b el. -J

£ x  Donsilio Caes, R eg. Fori Nobiliunt Lub linensU .
G a b e r a  O icidentalis ,

D oslenberg,

P er C cps . R eg. Forum  Ko bil. L ub lin se G allicice occiden ta lis om nibus &  ringu- 
l i s ,  ąuhruin in te r e st, aut ąuornodocunąne interefse p o te s t , media praesentis ed icti 
n o tuh i.red d itu r : f i h e  hcitundarum  ud instantiam  D . A nnce Ppifsae Sułkow ska Credi- 
tricis tur enincentis in sa tisfa c tlone m sutnmes 120-jo Krum . c, s. c. Bonorum le lech o w  
&  W ilczy sk a  cum a ttin tn tus in Cire: Radżynerisi Jacentium , &  ju -e v .'c fi  D ni Igna- 
t i i  Zakn Zsw ski proprlorurn ju x ta q u e  actum  D eta xa ti; nis per ąuemlibet prcevie in gra- 
m idli R egistratura v e l cirr9 ipsurn actu n inspiciendum  ad pretium  378502 f l .  rens. 
3 6 4  x  in d  decnxutorum  cum nemo em endi cupidus in 2 to pro die  25 feb a .c .  pres 
J i ż e  lia ta t io n is  ter/nino cotnparuerii gtium  subhastatioais term inu,n pro die 25 J u n ii  
a o. hora  10 m ttutin a  hic Fori 60 addito preestitutum  h a b eri, quod cum hucusąue  
taat.a o a ar a supe<- h is  Bo nis radicata corąm hocce ju d icio  in  seąuelam  p u b lica ti sub 
dato 21 ybris a vaL im i l i c ;tation-. ter min i  insinuata e z is ta n t , ut illis  p a c ific  and^s 
pretium  d-,taX'itionis haud suffinCret ,  >n hocce gtio L ic ita tio n is  term ;no d isvcnditio  
horumce Bonorum in fr a  oretium  deta xa tio n is haudsubseąui p o fs it , sed  hypathcca riis  
Ciediitsribus in q-tantum proscribendarn Cridarn eińtare, v o lu n t , in cu m ba t, m utua in- 
ter se 00 intel/igentia rno iu m , quo sib i satisfactionem  prastare cu p iu n t, qucesito s ib i  
p-ceoie ext> a j-id icia liter consensu ipsiusmr.t Bonorum  Hceredis ad eutenus afsum en - 
dum Com m ifsionis Protocollum  proponere

D dtiun L u b lin i die  1 (sta A p r il is  1799.
Pietruś- i. ,
brozow ski.
Purtscher.

Ej; Consilio  Cjes. R<*g. Fori K  >bU. Lubltnensis Galicice 
Occidentalis. ^

Dostenberg secret.

A g h ie iik a 'D z iu r z y n a , ródem z e w s 1 Pępie w cyrkule Kieleckim  G a licy i zacho  
d ciey  le z a e e y , będąc od męża swego M ik o ła ja  D z iu r y  w roku 1794 w eza sie  rewolu- 
cyi P o ls k ie j p o rzu ezo n a , który to M ik o ła y  D ziu ra  w szea ł w słu żb ę  do woyska; zatem



chcąc otem  m ieć w iadom ość, c z y li ten M ikołay D ziura z y ie  lub zg in ał, unruszo n t  
m iło ść  bliźniego każdego, aby kto b ą i .  o ż y c iu , bądź o s'mierci tego M ik^ łaii j)ziu  y  
m ia ł w iadom ość , c h c ia ł d on ieść na poczto irlaicgowshą do D om inium  t ’odlum oze  
C hęcińskie.

Dnia 30 lipca roku bie lącego w kanceWaryi C.  Kr. ekoaomiczoey  prefekt r y  w 
E a d ł o w i e  o godtinie 9 z mn». naztęputące realności i dochoduw rubryki  w p a i n u  ie 
Radło  wie cytkule B ;ch<ńskim leżą ce ,  m  3 po sobie oastepuiąoe la t a ,  to i . st  o ' 1 li 
stopada 1799110 of.t,,to *g ‘> października i8 :;2 roku pr t« ł  publiczną l i cy ta cyą  m y  wie- 
Cfc/ ofi iu tv inmi  r.’ arendę w y p u s t c i c n e  >■ staną.

JSnzwisko R ealn ości i dochodow Rubryk
Fiskalna cena. F u  di um

1. Wols ka  S ' ł ' y-sk  ̂ karczma Zelińska 279 'Z .K.  15 kr. . 27 Z .R.  39 kr. ~
2. Zagroda Gy. yb >wsf* w R z ą c b c w y  46 . , 30 . . 4 . . 39 .
3.  W oy t os iw o  «’ R ■«ch o wy  . . 84 . . 14  8 • , 26 .
4. P r i e w o i  na D o c a y c u  pod Biskupicami 87 . . 30 . . 8 • • 4 ó •
g, W ofnosć ło w  ienia w i-z torach losowych  11 . . , . . 1 . . 6 .
<}. * Di i t O . W l )uŁd» CU , 6 . . . . . .  . . .  36

L ic t t a n r i  zechcą  >ię »-» spomnionego d ia 30 lipce 17 ,9 o godzinie 9 z rao3 w kar  
t e l la ry i  C. K pn-feStury ekonomii zney w ri J low ie  zo ayo o  w a ś , i to procentowym 
zestawem (-yądiutr') bez którego nikt do I b y t a c y i  przypuszczonym nie będzie z«opu- 
t rryć  się At-rndy ko n d y c je  przy zaczęciu l icytacy i  zgr omadzonym konkurentom w 
k r a t o w y m  ę t y k u  dokładnie pr--*cavtane zostaną.

Z  Urzędu C. Kr D y r A c v i  kame raln e j  w Niedolo nu .ach 
dnia 9 M a i ł  1799

T *lskl.

C. K. S.-jdy szlacheckie Krako ws kie  G tlicyi zachodrr jp tym Ed ykt em  publicz* 
pyfli wia dom o czynią w s z y s t k i m ,  Którym o tem wiedzieć  należy;  że dobra Zameczek 
W cyrkule Ra dc m -ki m  l e z ą c e ,  niegdyś ś. p Bo nawentury  T a r ł o  dziedziczne w su m 
mie 367,002 zł ,  poi.  urzędownie oszacowane  , przez publiczną l i c y t a c j ą  sprzedane 
Lęd^.

Kt o k o l wi e k  sobie d o b r  w s o o r o n i o n y c b  d z i e d z i c t w e m  n a b y d ź  ż y c z y ,  nieć ha y  się 
d m»  6 >ipęa r o k u  tego o g o d z i n i ;  9 i  rana w  C.  K. E o r u m  t u t e y s z y m  z n a y d u i e .  W o l -  

1 ne śest k a ż d e m a  p r z e y ź r z e n i e  i n w e n t a r z a . i  « l e l a x a c j : w S ą d o w e j  r egi st ra tui Łę.
W  K r a k o w i e  dnia 3 C z e r w c a  1799 roku.

J o z e f  d* .ytkorow icz. . <■
K r ars
W . R o sk o sch n y ,

Z  Rad y  Ces. Kroi.  Sądo<» Sz lacheckich K r a k ó w Ikich 
€5ć*Iicyi ZachoJnicy .

udscher.

Foduie się do wiadomośc i  Publi  z n o ś c i , iż * m ocy  rezołucyi  sądu miasta Ka- 
zitnie1,1* w dniu 31 maia r. b 17179 nastąpionej  l i c y t a c j a  kamieniczki  w m i e c i e  K a 
zimierzu si< dljsku żydowsK-m liczbą 121 ozn aczonej  prawym przekonanego Ż y d a  J a 
kuba W nlfa i Lei  Herz lowiczow w ł o in t y ,  na dn u 3 miesiąca "Jjp* , 29 sierou a i 20 
września r b. 1799 o godzinie 9 r r m a y  n* gruncie teyże  kamieniczki  za gotowe pie
niądze odpraw. ;. ć się będzie;  ż y cz ąc y  sobie nabycia tuko <y kamieniczki  tie-chay 

- sie w taieysru i czasie oznaczony ch znayduią.  _  Dat  w Kazimierzu przy K r ak o w i e  d. 
8 Cz erwca  1799 m ku .

1 Jakob W jycikieioiez (tell.
Jan N ep. W is ło c k i d e ll.

‘ - A '. .. ■■ .. ' " •_ . . • .
JlańTttiu 15 Lipea R. tcra źn h y sieg o  w kancelaryi prefektury Złock? u  cy r k u le  

iia n io m irsk im , dziesięciny w snopach tych  n iżey  w yrażonych m iey sc , które o bow iaza-



Jtędą. iuko to'.
iCą wsi Krohit lirę . K i i  rżą no W

Bukow a. Ala lice:
Rud.osi.ki. Skrzyń.
W y siadtow . D obrocicc,
O cinki. i  Gołębious.

O chotę m aiących arrndowac, na-ten dzień du t e j  lie y ta c r i która sic z rema bu  
d zie  odpraw iaj z a  prasza się. Jjan w Z.rotty d. 2 A lm a  1799

ia n  Autu a i i l , p refek t.

P rzez M agistrat C. K  Stołecznego m iasta R  akowa podaie się .d o  wiadomości, 
i ż  na in sU n cy a  Kredy turów J  F Jakuba A  owak a prawem zw ycięzaiacy ch kam ieni a 
tegoż J P . J '-koba A cw oka prawem pnekununego pod Arem  88 w sekayi l i i  m iasta t u 
te jsze g o  sy tu o w a n a , zg r a n ie m , ogrodem , i attyneneyam i 7918 r ł  ry b . 4 i  pn. osza 
cowana t w m ieyscu izb y  sądowej. na dniu 2r czerwca r .b . o g o dzin ie 10 ra n o , a to 
za  gotuMte p ien iąd ze z 1 ą k o n d y cją  urzedawac się będzie iż  połnu-a sum m y u-ylicrlo-  
wanty zaraz rna by dź złozon a , a druga połow a za rok od dn a l i c y t a c j i . za opłacę  
niem  p r o w iz ji  po  5  od u o ,  na teyze kam ienicy zaa/sekurowawszy ma bydk za p ła 
cona.

Z a ś  na żądanie JJ. P P : w w ię k sze j liczb ie  kredytorow \t>zwyż wzm iankowana kar- 
m ienica nu tym  to term inie ostatnim  trzecia , lub nad ta r ę  lub też p o dłu g  *axy sp rze
dana zostan ie

‘  W szyscy zatym  mai&cy, ch ę ć  kupienia o tey  przedarty uwiadomiaią s i ę , i i  d a l. 
sz e  k o n d y cje  W reg istra ‘ w  z e t u t y s z e y  p r z e r ze c , a na term in im ie y ss e  zw yz oznacza  * 
n e  przy by o mogr D an w Krakow ie d. 2 t  M aia  1799 roku.

J  G ellln ek .
W . B a rtsch . 
t y  Florkow skii

Z  Rady M agistratu G .K . Stołeczneg o M in sta Kr akt
P  Ł o d zin sk i sekr

M agistrat C. K  Stołeczneg o m idsta Krakowa ka żdem u , kom u• o-tem wfedtticc'. 
rtalbiy wiadomo cz y n i, iz  Kam ienice awie tu  w Krakow ie pod biurem 372 i  -.8/ le z ą 
c e  n i e g d y ś  Jozefa H ^ tzg era  w łasne w t-ącaiąe wi.terkauffy pierw sza Zt ryn 10,08*0 
x r . 17 a druga z ł .  ryń. 1005 x r . l p  taX ow ane na '.ądanie w ie r zy cie li dnia  21 czerw ca  
r .b . ogodzinie  9 ira n a  w R a tuszu  Krakowskim  iz b ie  sądowey M ig istra tu a tn a y sp rze
da n e bidą. Z y eza cy  sobie więe nabycia wspomnianych K am ienie, mu:u s ie  w 
cza sie  i  m ieyscu w y iey  wy rażony rn zn a y  do w ac, oraz w arunki sp rzeta rzy  ty c h ż e  K a 
m ie n ic  w tutey szey r e g is tr a tu r ze  każdego- czasu p rzed  terykinem licytacy i przeyzre ‘ 
ale im ppzw ala D a n  d  30 męfia. 1799.

J. G ellin ek,
M , W ohlm ann_
W,. Fśot.kowski. ,

Z  Lady M agistratu C t  S ia łeezn ego M iasta Krak.
Ig  de K ikole don s e k , .

Cisa^skO* K ró liw « k1e Sadjr szlacbkt Irte Krakow kie G < licy i  ~*rho in h y  o tB ay*  
»1 h* E l y k t t i B : te  dobrt Utucza J id łvru*i«go cyrkule  Radom skim  leżące , do 

-dTui W ilhelm  i J i k o b i o a  . idko to:
* )  M ia*łic/k o  led-l'ń:k> 1 F .>l*ark-<tn « si Jtdloiika i o i k z r t o ś  j a m i , iako-ti rola* 

nei 5 n>ł*fiem w Lr< uvvk<i , »iosB»mi Nowa»»olA i ■ w o l i  G u to-  
łfó lar»'k ‘ GutoO’ e -n a l ita c a  do b ie g *  w ioska Brad i m łr  nem bfd.icvni.
F o la  a-k Z aw ad y  1 pr*»*evł./ m ioak Pła* ko w , ogoinie <*■ urmnu 323,279 ił.-poi, 

c gr, Oiaxo«ai>« dnia 6  li^ca roJU# p rzez  J icytacyą  publiceo^ sprzedane



W s z y s c y  la t y m  a o b r  w spom aion^ch n abyd ź sobie z y e t ą c y ,  n iechay diAC. 
r i c c z o n e g o  o  p o ^ z m i e  9  z r a o a  tu  w C .  R .  F o r u m  s n a y d u i ą  s i ę .

W c ln o  iest warunki s p rz e d a ły  doar  r ze c z o n y c h ,  akt d<taxacyi i  ia w e n U r z e  w  
s a d o w e j  p t ł e y r A ć  registraturze. W K rakow ie  d, 22 M a ia  1799.

Joief de AUkorowici.
Jot-, de Lronenfcłt.
J»n Morak.

Z  R a d y  C . K. Sądotr  .izU ch eck iek  K rak o w sk ich  G a lic y i  
Z a c h o d n ie j .

Elsner,
C . Kr. Sądy Szlacheckie Lubelskie  G a lic y i  zachód liey  , o in e y m u ią  tym  E d f k -  

W  W . Ignacemu W od ziń sk iem u , Janowi C zem p iń skiem u , i Eustachem u M ły ń s k ie m u , 
ludziez Wiek-b: ‘ o n w e o t o e i  W«,rsta®skiemu O O . Augustynów , i Starozakonnem u 
5«' m osow i S t y r ,  że W  elm ożny Jozef B o m b e k ,  u Sąd ów  tych  w sp raw ie  o skafsowa* 
nie dekretu Stężyckiego  1781 roku dóbr P a w ło w ic e  z n a le zy to ś c ia m i, iak o  w y kupne 
detertuicuiącego , tudzież z osobnego dekretu T ryb un alsk iego  P iotrk ow skiego  1783 ro.* 
i seufeoiet fc’vi z ia td o w e y  oiezgadz dącey się względem  d zied zictw a w z m ia n k o w a n ych  
dobr i jftoD ey g i s ,  amina a p p e lla c y y a e  na nieb podali  i o pom oc s ą d u ,  ile  sp raw ie
dliwość >ryu)ag* dopra-szali się.

G d y  zaś Sady te n i e m i  ąc wiadom ości gdzie oni zostaią  lub cz y  w c a le  w C . K. 
krai^ch d u e d iic z o y c h  T oarduią  s i ę ,  im patrona tu te rste g o  A dam a Ratv oskiego s ich 
sżkouą i i h kosztem zastępoą ■ ostano w i ł y , z  U l3rym  process ten podług o rd y n a c y i  
sąd ow ey rozpoczn ie  s i ę ,  1 ukoń czon y .osran ie; oni prreto E d yk tem  nin>‘y s t y m  ty m  
końcem upominała się * a ż e b y  w czasie p r z y z w o it u n  to iest; w p r t e c i ,g u  90 dni oppo- 
z y e r ą  podali iub sami się stawili a lb o  ie ż d i  iakie maią p raw a  sw ego  d o w c J y  , te z a 
stępcy w y znaczonemu wcześnie p rze s ła l i ,  albo nakoniec innego patroua o b a " ,  tego 
sądom tym  w y m ienili,  j podług przepisu tych  śrzod ko w  p raw a  u ż y w a l i ,  które do 
obrony ss <v t=praw y  za  Daysk u e c z n ie y sz e  osadzą ; g d y ż  inaczey w szelką niedogoo- 
r o s c  z zaniedbania » v n ik a ią c ą  , podług opiew u C , iL  praw sam iby  sobie przypisać, 
b y u  » iom . Dan w 'Lublinie 27 Marca 1799 roku.

Ig . P ie t ruski.
E inberg. ■
Purtsch er.

E x  Cousilio Cses. Reg. F o r i  Nobilium Lublioensi# 
Galicise O c d e o t a l i s .

D ostenberg.
W  K a m ie n icy  ^ rchikorifraterńii  M iłos ie rd zia  w  ulicy s ienney pod N tem  53 w  K r a k o w ie  stoię- 

cey  na do.u 17 Czerv ca r, b. o godzinie  2 pu południu od p ra w ia ć  się będżie  l ic y tac y a  fantów przez  
tim . 1798 zastawi ych , ia k o  t o ,  zegarki z ło te  i srebrn e ,  ła ń c u c h y  z ł o t e ,  p e r ły ,  k o lczy k i  dyam ento- 
w e  i rubinowe p erścienie rożne , tabakierki i inne srebra,  suknie  m ę s k ie ,  d a m s k i e ,  w ie y ś k ie  i c y 

n a  ob w ie szc za ją  się w łaśc ic ie le  , a by  przed terminem sw e fanty  w y k u p i l i  , a  z publiczności ż y c z ą c y  
*ob e co nabyć  w  czas = e l icytacyi zn a y d o w .  li  się.

C. Kroi.  p e łnom ocn ey  K o m m ifay i  G a l ic y i  Zach od niey .  — G d y  p o d łu g  o d e z w y  Kroi, W ę g ie r 
sk iego r?ądu namiestniczego pod 2 kw ietn ia  b. r. ze  strouy W u k o w arsL ieg o  sądu kom itatow ego w  po- 
p ie c ie  Sy rjnyyskim do maiątku W u k o w a r sk ie g ?  kupca Jozefa  D ir ic h  konkurs otworzony z o s t a ł ;  więc  

f  tym k a ż d e g o ,  mającego w  ty tr sw o y  interels , z tym o o l l ła d e m  u w iad om ią  , że wierzyc ie le  aż 
° , 1 . ! I e o » c i  t. r. z swoiemi w sze lak o  kształtnem i preteusyam i w  rzeczonym  sadzie  kom ite to w y m  

zgłosić  m a i , ,  W  K r a k o w ie  d n i a  27 M a .a  1799.
p _ B a ro n  de G allenjels.

SVt «n c - ł o a i e k  będący na Ekon om ii  c iągle  la t  17 i św iadectwami dobrego sp r a w o w a n ia  się . 
o p a  rzony , pragnie  b y d z  u ży ty m  do Ekon om iki.  Jeżeliby  kto p odobnego c z łe k a  p otrzebo w a ł vr kar 
to rie  G a ze ty  1 ra k ow sk iey  o nim do w iedzieć  się może.

a^ ‘ ^ ń a  K oziczka z wsi JSizin cy rku łu  K ieleckiego wdowa pc moiacym bydk' 
zabitym  pod. M acieiowinam i w R. i?<j4 P s o tn e  K o z ik u , gdy żadnemi dowodnemi s'wia. 
tiectwy śm ierci te y r n ę z a  swego wypróbować, nie m o że , uprasza w szelkich te w oysku  
i  ot'kim  by wszy eh i  i n<.y~h tego mogących bydz w ia dom rch . aby o ży ciu  lub śm ierci 
tegt z h y  m xia lu b  do urzędu cyrkularnego w Kielcach, lub do parafialnego, K osciota Tu* 
ęr.empj- donieśli, # * 0 1



Przez M agistrat C. K  Stołecznego M iasta Krakowa popaie się dowiadamo śn i, 
i i  aa in s i  an ty  a J P  M ich a ła  Janiszewskiego i A n ton iego Szretera m ałoletn ich  s .p  
Jana Piaseckiego opiekonow Kam ienica po śm ierci te go i  s p. Jana Piaseckiego p o zo 

sta ła  pod J/rem 333 na Szw ieckiey u licy  Sek: 1. m iasta znay duiaca się się 2151 z ł .  
ry ć  1 y x r . oszacowana p r ze z ' publiczna lic y ta c ją  dnia 28 czerwca r. b. 179., o g o d zi
nie  10 rano w R a tuszu  tu te js z y m  izb y  kómtnifsy onąlney za gotowe pieniądze przeda- 

. wac sit■ budzie.
W szyscy zatym  rnaiący chcn tey ze kam ienicy kupienia ninieyszem  uwiadomiaią 

siei, zb względeni ktintfyeyi:prtH 'arty p rtey zreh ia  'do'registratury t u t e js z e j  zas w zglę
dem kupna na term in i m icyscc w zw yż zmiankowane p r zy b y ć mogą. D an dnia 28 
M aia  1799. . r

J. G ellin ck.
M  IV o kima nn.
J  W ytyszkiew icz.. - .

Z  liad y  M agistratu  C .K . S to łeczn eg o  M ia sta  Krak
P . Ł o d zin sk i sekr.

Szlachetny Jm ć Pan Sław iec P ocim a yster  tu tcy szy  nabyw szy od Jmc Pani 
B a rbary z l\oscifiskich W iśniow skiej Kam ienice tu w Olkuszu p o d  JSrem 3 sytuowaną 
razem Ig ora m i Krauzowskie tak nazwane/iii, w szystkich kreditoraw na tey lę  a mieni 
ay lub pom iecionych K ruszcow ych górach prenotow anych iak nayprędzey zaspo o ić  , i 
w szystkich w ynikaiących lub w yniknąć mogących kontrowersyow unikn ąć chce.

V, a czym M agistrat J C. K. M osui wolnego i gornugo m iasta tJlkusza na iego żąda
nie pod dniem d zisie jszy m  ad JSrum 64 do tu te jszeg o  sądu zan iesion e , ninieyszem  i  p u 
b liczn ie  obw ieszcza , a żeb y  w szy sty  ta k o w i, którzy iakiekolw iek summy lub preten  
s y e , na tey K a m ien icy , lub wspomnianych Krauzow skich Kruszcowych górach lokow a
ne. i  w aktach Zapisane m a ia , takowe naydaley w icdnytn roku od dnia d zisie jszeg o  
tu do sądów M agistratu-alnych p o d a li, albowiem poupty nioay m term inie z zaniedbania  
w ynikaiącą szkodę każden ta k o w y  Sam sobie przypisać będzie pow inien. W  O lkuszu  
dnia 22gJ M aia  1709 . ’>

Leopold K a u tz B u rm istrz. Jerzy W aniek , syndyk.
Z  M agistratu  Ć. K . wolnego, i  g o  m ego M iastu O lkusza.

Jacek L ew ick i.

C . K .  s ą d y s z l a c h e c k i * - K r a k o w s k i e  G a l i c j i  z a c h o d n i e ?  o z n a y m u i ą  w s z y s t k i m ,  
k t ó r y m  ot-nn w i e d z i e ć  n a l e ż y :  ze  z d y s p o z y c j i  C.  K.. A p p e l L t c y i  f r y b u  a łu  pod o m e m  
26 k w i t  tui* roku b i r ż ą c e g o  z a s z ł e j ,  w  t u t e j s z y c h  C . K .  s ą d a c h  s z l a c h e c k i c h ,  na t r z y  
u r z ę d y ,  10 i st .* oa r e g e nt a  a kt  G r o d z k i c h  K r a k o w s k i c h  n- n r e y s c e  P a o a  A u g u s t y 
na K o r y  t o w * k i « g o . ‘ na regenta a k t  Z ie m s k i c h  R a d o m s k i c h  na m i e y s c e  P a n a  Si nisła- 
v a  K a m i ń s k i e g o  : ta regenta a k t  Z i e m s k i c h  C h ę c i ń s k i c h  na m i e j s c e  P a n a  F e l t a *  No- 
w o w i e v s k i e g o  , konkurs  o t w i e t y  się.

kt o k o l w i e k  tedy j e d n e g o  z pomienionych u r z ę d ó w  d o s t ą p i ć  ? v czy  s o b i e ,  p i e c h a j  
s i ę  p i ; e d <*oiem 15 lipca r o k u  b i e ż ą c e g o  w s ą d a c h  t u t e j s z y c h  z g ł i s i , i o k a ż e :  że  śr 
j ę z y k u  ł a c i ń s k i m  i polskim d o s k o n a l e  t e s t  b i e g ł y m ,  iako t e ż  ż e  w k a o c e l l a . y i  t a k i e j  
z i e m s k i e j  l u b  G r o i / k i e y  pr>ktvki n a b y ł ,  W  K r ak o wi e  d .  1.5 m a i a  1 7 9 9  roku.

J o z e f de JSikorowicz.
Z R ad y  C. K. S ą d ów  Szlacheckich G alicyi  Zachodn iey.

Friedcnthal.

Ppniew aż na 10 tego miesiąca o d p raw u iąca  l i c y t a c j a  arendow ańia  p ro p in a c ji  
w Z ło ty  » «'  steTostw te Siipdomirśkim od 1 ębra na rok ieden iak o  też m ły ę a  S a m b o r
skiego i młyna w i e t r z n e g o -w Stodołach skutku nie o d e b ra ła ,  dla tego powtorna l icyta
c j a  na 5 Sierpnia ogłasza  się # -

Ńa k t ó r ą  echote m a ią c jc h  l ic y to w a ć  do Złockiey  kancelaryi zaprasza  9ię.
Datura w Z ło ty  dnia 13 M aia  1799.

Jan K a w r a ty l, p rojekt.


